
KLIMKR WillSZAfTSHI
D. 7. Październ ika .—  Rok 1848. 

Sobota. JW 267. Ju tro ,  Śtej Brygidy W .

W przeszłą Niedzielę, to jest dnia Igo  Października, 
w Kościele Borzęcińskim  obchodzono uroczystosc N. 
M A RJI Różańcowej. X. Zenobiusz R utkow ski Domi
nikan, nowo-wyświęcony K a p ł a n , celebrował pierwszą 
Mszę Ś tą  (primicję). Kazanie miał Xiądz Ludwik Kti- 
row ski Lek to r  Zgromadzenia XX. Bernardynów W a r 
szawskich; w końcu k tórego  obrócił  mowę do Primi- 
cjanta, i w stosownych wyrazach powinszował m u ,  
zbawiennych udzieliwszy przestróg.

N. CESARZ J mć r a c z y ł  rozkazać: iżby od 1 Stycznia 
184S roku by ły  zniesione posady etatowe: Urzędnika 
do spraw Królestwa Polskiego przy Prezesie Rady Pań
stwa, i Sekretarza przy  Prezesie Departamentu spraw  
tegoż Królestwa.

Przez Rozkaz dzienny C e s a r s k i  z  d. “/ t i z .m .:  Je- 
nerał-M ajor  Janów, Dowódzca P u łku  Attainariskiego 
Kozaków . I . C .  W . Wielkiego Xeia C e s a i i z e w i c z a  N a
stępcy Tronu, mianowany został Dowódzcą P u łku  Ko
zaków Gwardji, wmiejsce Jenerała-Majo:firers«ow.

Przez Rozkaz dzienny C e s a r s k i  z  d. ' ° / a  z. m. do 
Zarządu s łużby cywilnej wydany, Radca Kolegjalny 
Rościsław Politkowski, Urzędnik do szczególnych zle
ceń przy Ministrze Sekretarzu  Stanu Królestwa Pol
skiego, awansowanym został za w ysługę  lat do rangi 
Radcy Stanu.

Przez Rozkaz dzienny C e s a r s k i  z  d. I ł / z 3  z .  m . ,  li
czący się w armji Sztabs-kapitan M ickiewicz, Naczel
nik etapowy w Rajgrodzie, przeznaczonym został na 
Naczelnika etapowego w Międzyrzecu; Major O rłow
ski 12, Naczelnik etapowy w Krasnymstawie, na Na
czelnika etapowego w Rajgrodzie; a Major Dombrow- 
ski 3 ,  z pu łku  Wołogdzkiego piechoty, na Naczelnika 
etapowego w Krasnymstawie.

Z mocy decyzji JO .X ięcia  N a m i e s t n i k a  Królestwa, 
na zasadzie art. 340 i 341 obowiązującego prawa kar
nego, zarządzone ma być śledztwo majątku i wszelkich 
funduszów należących do niżej wymienionych osób, za 
granicę zbiegłych, a mianowicie : ł ) Tomasza Dąbkow- 
skiego, b. Aplikanta Sądu Policji Prostej Ptu Pułtu- 
skiego; 2) Aiex: Kozłowskiego, przy  bracie swym Eu- 
zebjuszu Kozłowskim, u trzym ującym  szynk we wsi 
Załuże, Pcie Pułtuskim dawniej zamieszkałego; 3)Ju- 
ljana Jabłeckiego, Dyetarjusza Biura Nacz: P tu  P u ł tu 
skiego; 4) Leopolda Karabanowicza, prywatnego P i
sarza przy  Urzędzie skarbo: w Makowie; 5) Jędrzeja 
Swiderskiego, b. Aplikanta Biura Naczelnika Powiatu 
Pułtuskiego.

Zapisy: 1) dla Szpitala Dzieciątka JEZUS, 200 czer
wonych złotych czyli rs. 540; 2) dla Szpitala Ewan
gel ick iego  w Warszawie, 200 czerw: zł. czyli rs .540; 
3) dla Szpitala reformowanego 300 czerwo: z ło tych

czyli rs. 810, przez Marję, Katarzynę, Jana, Józefa i 
Jakóba Huberta , rodzeństwo Chaudoir, uczynione, 
Rada Administracyjna zatwierdziła.

W  mieście W arszaw ie  od d. 20go z. m. (2 b. m.) 
do d. 24go z. m. (6 h. m.) zachorowało na cholerę o- 
sób 233, w yzdrow iało  06, um arło  83; a w ogóle od 
czasu okazania się epidemji, zachorowało 2742, wyzdr: 
1280, um arło  1043, pozostaje 413.

Z rozbioru sprawozdania exploatacji drogi żelaznej 
W  arsz:- Wiedeńskiej w  r.  z., k tó ry  Pan S. P. w  B i- 
bljotece W arsza w sk ie j zamieścił, okazuje się, że 
stacja Grodzisk wysyła  koleją żelazną najwięcej d rze 
wa opałowego, budulcu i kamieni b rukowych; S k ie r 
niewice, zboża, potem mąki i drzewa; Bowicz, soli, po 
tem zboża; Rogów, metali i w yrobów  metalowych, po
tem zboża; Piotrków, metali, wapna, zboża, soli; R a 
domsk, zboża, okowity, piwa, wapna; Częstochowa naj
więcej w yprawia metali, a potem swoich różnych w y 
robów.

Jakkolwiek z Chemji policyjno prawnej wydanej 
przez R adę L ekarską  Król: Pols:, by ło  wiadome, że 
chleb spleśniały jest tru jący,  gdy jednak okoliczność 
ta zby t  blisko zdrowie ludzkie obchodzi, podajemy 
tu następne spostrzeżenie umieszczone z tego powodu 
p rzezP .  J.B...a w Bibtjotece W arszaw skiej, jako w y 
darzone we F rancji. W Maju r. b. dano dwóm k o 
niom w porze popołudniowej trzy  bochenki chleba 
spleśniałego, skropionego wodą zmięszaną z otrębami. 
Chleb tak b y ł  spleśniały, że po rozkrojeniu w ycho
dził  z niego p y ł  zielony. W trzy  godziny po zjedze
niu go, porwała konie biegunka i nadzwyczajne osła
bienie; poczem też s traciły  chęć do jadła, a gdy na
stąpiły  i inne gorsze chorobliwe oznaki, zaczęto je 
starannie leczyć; z tych koni jeden ty lko w yzdrow iał 
Powyższy chleb, użyty dokarmienia koni, rozbierany 
chemicznie, nie miał w sobie ani śladu żadnej t r u c i 
zny. Pod drobnowidzem (mikroskopem) okazało się, 
że w chlebie tym b y ła  pleśń, należąca do rodzaju 
M iicor imicedo.

W dniu 5 b .m . zmarła ś. p. Justyna Hasowa, W do
wa, rodem z W arszaw y, lat 96 licząca.

Trzynastoletni S krzypek  H enryk  W ieniaw ski, zna
ny już nam z pism zagranicznych i naszych, i k tóry  
w r. 1846 w Konserwatorjum Paryzkiem pierwszą na
grodę otrzym ał, da się nam słyszeć na Koncercie we 
W to rek  (d. 10go b. m.) w Wielkim Teatrze. Bliższe 
szczegóły Koncertu, afisze dzienne doniosą.

W czoraj złożono w Redakcji Kurjera od A. F- z*- ' 
g r .  20, dla Kaleki w  domu Elerta.

Teraz  kiedy już  w oczach u r a d o w a n y c h  \  ar,za- , 
wian znajdują się na W iśle  piękne statki parowe,
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nie od rzeczy będzie przy toczyć że i w dawniej
szych czasach w miarę ogólnego postępu, żegluga u 
nas na niepoślednim zostawała stopniu. Zdaniem P a 
na W . A. Maciejowskiego  najlepszy tego dowód mamy 
w  Flisie Sebastjana Klonowicza, w k tó rym  mnóstwo 
w yrażeń  świadczy o dokładności techniki spławni- 
czej, której wyrażenia niektóre do dzisiejszego dnia 
u trzym ują  się. P rzodek  statku nazywano sztabu, ty ł  
r v fą ,  wiosło pojazdu, ziemię lądem, b rzeg p ły tk i  rze
ki płaskim , a b rzeg  wysoki ostrym . K oryto  W isły  
nazywało się sam icą, jej odnoga łachą, zatorem  nazy
w a ł  się nowy b ród  k tó ry  sobie zrobiła, ostrowem  
zwano wyspę wiślaną na k tórej dęby rosły; wyspa po
k ry ta  ty lkochróstem  lub piaskiem, nosiła nazwisko kę
p y . Gościniec woduy głęboki zwano w artem , zw ykłe j  
g łębiny wodę trelem , uwięzłe drzewa w \s\k\e p rądem , 
w anną  nazywano miejsce pod kępą podmyte. P rą d  o- 
gn iły  nosił nazwisko wilka, kamień w wodzie rafy (, 
piasek haku, m łyn na wodzie postawiony zw-ał się 
bziel, w iatr  wiejący stry ja  miał nazwę, siodłatą w ro 
nę zwano Ciotuchną, a bociana W ojciechem . M am ką  
nazywano mgłę, a sternika rotm anem .

Nowością w ubraniach damskich są salopy i salopki 
z tak zwanego beche cachem irej jest to rodzaj (lanelki 
popielatej daleko grubszej od zwyczajnej, z wełny o- 
wiec kaszem iru  wyrobionej. ( Beche cachemire  znaj- 
du jes ię już  w niektórychsklepach tutejszych). Salopy 
te  robione są na wacie, mają kształt obcisły; podwój
ne peleryny, a pod d rugą peleryną rękawy. Podszew
ka jedwabna i obszycie galonkami jedwabnemi albo a- 
xamitnemi, winny być odcienia mocniejszego, od kolo
ru  samejże flanelki. Również modnemi będą salopy tak 
zwane iSewillańskie, z kaszemiru białego, białym j e 
dwabiem podszyte. Suta frendzla dwukrotnie w siatkę 
wiązana, i długiemi kutasikami jedwabnemi zakończa
na, ma zdobić takowe. I te salopki muszą mieć konie
cznie podwójne peleryny i rękawy (demi-manchespa- 
gode). Dalej noszone będą salopki z axamitu zielonego 
szmaragowego i szafirowego z podszewką jedwabną bia
łą ; krój ich podobny dopo<vyższego,afrendzle w kształ
cie siatki wiązane, tegoż co i salopa ko lo ru .—  Salop
ki zwane M ałgorzatki (M arguerite )  robione są z axa
mitu koloru giroflee; obszycie z 3ch rzędów koronek 
czarnych, i rząd galonków jedwabnych nad każdym 
rzędem koronek przyszyty, odznaczają szczególniej te 
salopki, których krój z ty łu  jest zaokrąg lony .—  No- 
szonemi będą jeszcze salopki tak zwane Józefki (Josep
hine) z axamitu Czarnego i koloru skabiozy; jedna 
w  nich peleryna tego dochodzi miejsca, gdzie p rzy 
pada o tw ór  rękawów. Peleryneczkę od takiej salopy 
należy obszywać 10 albo 12tu rzędami wąziuchnych 
plecionek jedw abnych .—  Przepyszne są jeszcze m nn- 
t e l e  szalowe obszywane bogatemi gwipurami, frendzla- 
mi sycyliańskiemi, koronkami brabanckiemi, i t. p. oka- 
załościami.

(A.n.)Udzielaniezachęt.najlepszymjest dowodempo- 
trzeby  wywdzięczania się tym ,którzy pracują dla ogółu, 
by przedmioty do potrzeb dziennych należące czynić 
doskonalszemi, powszechniejszemi lub swą tannośeią 
przystępniejszemi. Ci, k tó rym  nie jest zostawiona 
możność wywdzięczania inaczej tak użytecznych cz łon
ków społeczeństwa, jak tylko publicznie oddanemi po
chwałami, niechże przynajmniej tego środka godnie 
użyją. W spółobywatel z Hrubieszowskiego widzę 
się w takow em  położeniu względem Właściciela <Ło- 
tuszyn, k tó ry  nietylko w jego okolicy wzbudził han
del i przemysł różnorodneini fabrykami, jako  to: ole
ju, świec, mydła, krochmalu, pokostów do farb, sma-- 
rowidła angielskiego do osi żelaznych, z doskonałą 
znajomością chemji założonemi, ale nadto prócz całej 
okolicy, produktami wyrnienionemi, niektóre punktu 
Cesarstwa Rossyjs: zaopatruje, i założywszy w W ar-  
sżawie Skład  Oleju na rogu  Krak: Przedm: i Marjen- 
sztadu, wprost Zamku, gdzie niektóre z powyższych 
a r tyku łów , po cenach s ta łych i przystępnych sprze
daje, zyskał powszechne zadowolenie. Używając po
wyższych w yrobów , z wielką dla siebie korzyścią, 
takowe wszystkim onychże potrzebującym, Z całą su- 
miennoścją zalecam.—  R. Tuszowski. |

Kurs wczorajszy: Listy zast: nowe, za 100 zł.  żąda
ją  rs.  14 k. 371/2 (zł-  95 gr.  25), dają rs. 14 k . 3 2 ‘/z (zł.
95  g r . 15); w a r to ś ć ‘kuponu k. 17*/3.

Karteczki, jakie powożący dorożkami, winni sa u- 
dzielać pasażerom w m. b., drukowane są na papierze' 
białym farbą czarną.

Wczoraj w Teatrze Wielkim przyw ołan i:  po Ope
rze M arynarze , JPanńa R ivoli 3-km ć, oraz JP P .  Ż ó ł
kowski, Trosze!, Stolpe  i M atuszyński.

Na otwarcie T eatru  Rozmaitości, w k tórym  poczy
nione zostały niektóre mniejsze restauracje, dane będą: 
Mieszczanie  i K m iotki, D w a j bracia.

A.) n.) Piękna cnota pomyślny w p ły w  na korzyść 
rodu  ludzkiego wywierająca, ukry ta  w dotnowem zaci
szu, tern więcej warta jest względu świata im dalej od ■ 
blasku krzyczącej jego sławy stroni, i z miłości tylko 
ku bliźnim dobrze im czyni. P rzym iot ten wyłącznie 
zdobił niedawno zgasłego Xdza Mikołaja K ołakow 
skiego, w Grodzcu Dyecezji Płockiej Proboszcza. On 
to  w szeregu lat 72 jako P rzeor Augustjar.ów , dwa 
razy zarządzający Dekanatem, Proboszcz w K rysku i 
Grodzcu, przełożony Zakonnic Sgo N o r S e h t a  w Czer
wińsku, b y ł  zawsze miły, słodki, łagodny, posiadał 
rzadkie przymioty serca i duszy. Kochany od ducho
wnych, uwielbiany od świeckich.' Dom jego  b y ł  po- | 
ciechą cierpiących, p rzytułkiem  ojcowskim podupa
dłej Rodziny, radością dla miłych Koilatorów i Para- 
fjan. Dekanat od niego sprawowany b y ł  wzorowym, 
Parafja budującą. Dobrocią prawdziwie anielską zje
dnyw ał bliźnich cnocie i Religji. Spokój jego du 
szy.—  Xiadz B . 0 <
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if f .  n .) Z Łęczycy. —  Zaledwie trzeci u p ły w a  m ie
siąc jak  pełna  c n ó t  i w z o ro w y c h  p rz y m io tó w  ś. p. 
P lo r e n tv n a  R a js k i ,  M ałżonka  N adzorcy  więzienia Eę- 
c z vck ieg o ,  Matka t r o jg a  nieletnich dziatek, ro z s ta ła  
się z tvm św ia tem , aż oto na dn iu  5 z. m. nowy cios
u d e rz y ł  wosierociałe rodzeństwo, bo w dniu tym zstą
piła do grobu z a  swmją ukochaną Matką, jedyna jej .--le
tnia córka Florenłyna, a po upływ ie dni 5eiu, zgaś i 
5 .letni braciszek E d w a rd . tak jak to  sobie w dzień po
grzebu  siostry, z przerażającą serce pewnością, prze
powiedział.  Oboje krótki swój żyw ot na oharę zabój
czej choroby złożywszy, unieśii z sobą szczęsne 1 

wszelka nadzieję pociechy stroskanego Ojca, co od s tra t 
do s tra t  przechodząc, jednych nieosuszywszy, nowe 
łzy  wylewać musi! Nieszczęśliwy Ojcze. ie y r ę ta 
PANSK 4, tak ciężko cię dotknęła, ze żadne słowo ludz
kiej pociechy, nie może być odpowiednie twojej bole- 
ści- kiedy wszystkie kwiaty  twojego szczęścia znisz
czone zostały; przynajmniej tern się pocieszaj, co ci 
twój S y n e k  tak poważnie, z taką pewnością, gdys przed 
uim ta ił  twa boleść, powiedział: »że on za siostrą w cią
gu tygodnia do Mamy pospieszy.”  Oni więc są razem 
w dziedzinie wiekuistego szczęścia, masz tam Amołow 
twoich, co twój smutek przedstawiają PANU!... umiej 
się ty lko do JE G O  Śtej Woli i najwyższych W yroków  
stosować!— X. J. I i ■ Męllewicz. <

W ó j t  Gininy Czarlek wielkich  (w Pcie Kaliskim), 
oznajmia, że przed kilką tygodniami, w przejeździć p o 
między wsią W in ia ra m i  a m ia stem  Kaliszem , znale
ziony został na szosę zegarek srebrny  cylinder. W ła- 
£ciciel tego zegarka z dowodami własność usprawie
dliwiającemu winien zgłosić się do W ójta Gininy 
C zartki wielkie, w ciągu b. m.; w razie bowiem prze* 
ciwnyin, zegarek  przez publiczną licytację sprze a- 
nym, a kwota ztąd otrzymana, n a  korzyść S z p ita la
obróconą będzie. _ , .

W d. iO z .m .  w gminie N iem ysłów  Pcie Kaliskim, 
W ojciech Kołaczka, parobek, przez nieostrożność za
b ił  w ystrzałem  z fuzji, syna gospodarza swego, lat 
mającego—  W  d. 11 z.m . w obrębie gminy Łowiczek 
pow: W łocławskim, Wojciech Paliwoda, leśniczy, na
padniętym i śmiertelnie ranionym został przez W ojcie- 
cha Dąbkowskiego, Ant: Malinowskiego  i Ant: Lew an
dowskiego; pierwszy z tych zbrodniarzy ujęty i Sądo
wi oddany został.—  YV d. 15 z.m. w gminie Ciążeń pow: 
Konińskim, Zygm unt Jasiczek, lat 18 mający, służący, 
przejechany wozem drzewem naładowanym, życie po
strada ł .— - W  d. 18 z .m . w  h i . Górze pow: Warsz:, Bo
gusław K a n ty , lat 48 mający, Policjant,  powiesił się.
 W d. 23 z. m. w gminje Chmielowo pow : Opatów.,
Marcin O r d y s iń s k i ,  lat 50 mający, Oficjalista p ryw a
tny, z niewiadomej dotąd przyczyny,powiesił się w wła- 
snem mieszkaniu.. (G .P .)

Pisza z L o n d y n u  na dniu 30 z .m .: Pszenica wczoraj 
by ła  nieco droższą, zapewne skutkiem nieustannego

od k i lk u  dni deszczu. Żniw a na p ó łn o c y  ^ n g l j i  1 
Szkocji jeszcze n iezupe łn ie  są ukończone. ezu a 
zb io ro w  zbożo w y ch  w S ta n a c h  Z jednoczonych  po łno :  
A m eryk i  ma b yć  ja k  najpomyślniejszy, 1 dla  tego  nie  
należy obawiać się w ysok ich  cen ehleba w  r .  < / >■

Z  P etersburga .—  N . PAN w ydać  r a c z y ł  następu
jące  Ukazy do R ządzącego  Senatu: P ro feso row i P ra w a
Kanonicznego w R zym sko-Katolickie j D uchow nej « 
demji,  Kanonikowi C aspa ro w i Borow skieniu , najłaska- , 
wiej Rozkazujem y by ć  Biskupem E uck o - / .  v tom iersk ie j  
R zym sko-K ato lick ie j  D yecezji .—  Zarządzającem u i- 
k ń s k ą  R zym sko-K ato licką  D yecezją  P ra ła to w i ^ a e ł a -  
w ow i Żylińskiem u, najłaskaw iej Rozkazujemy byc Bi
skupem  te jże  D ye cez j i .—  Z w ra ca jąc  wzgląd na stale 
g o r l iw ą  i zaletną s łużb ę  R zym sko-Katolickiego B iskupa 
D m ochowskiego, na jłaskaw iej R ozkazujem y mu byc 
A rc y -B isk u p em  M oh y lew sk im  i M e trop o li tą  w szys t
k ic h  tego  wyznania K ościo łów  w C e s a r  s t  w i e N A s z em . 
Ukazem N a s z y m  zam ianow awszy Biskupa Kazimierza 
Dmochowskiego  M e tropo li tą  R zym sko-K ato lick ich  Ko
śc io łów  w C esars tw ie  N  aszem, w ce lu  ulżenia c iężaru  
oczeku jących  go o bow iązków , na jłaskaw iej R ozkazu
jemy R ek to ro w i  Rzymsko-K ato lick ie j  D uchow nej Aka- 
demji,  Kanonikowi Ig n -.Hoiowińskiemu, bycB iskupem - 
S ufraganem  M ohylew sk im  i K o ad ju to rem , z p raw em  
następstw a M etrop o li ty  D m ochowskiego, o raz  z zacho
w aniem d o tych czaso w y ch  o b o w iązk ó w . . . .

W r .  1844, N. PAN poruczył J .C .  V\. W ielkiemu 
Xieciu C esarzew iozow i  Następcy T ronu , u tw ° rz5 " *
pod Jego  p rezydenc ją ,  K om ite tu  z łożonego  z J O  Xc.a 
W o łko ń sk ieg o  M i n i . t r .  D w oru 'C esarsk iego? ^  ;
X  P i o t r a  O ldenburgskiego, J.VV. X . \ \  • X c ia A i ,e x . . 
o r a  Heskiego, i Jenerała-Adjutanta Kawelina, w celu 
ufundowania ku pamięci J .  C. W . Wielkiej Xznej A l e 
x a n d r a  M i k o ł a j e w n b j ,  1 stosownie do zyczema Do
stojnego J e j  Małżonka, zakładudobroczynnego w P e 
tersburgu. Komitet zajął się natychmiast tern zlece
niem, i na wniosek S w e g o  Prezesa, postanowił u tw o 
rzyć Szpital płci żeńskiej o 50ciu łóżkach, do k torego 
przyjmowane by b y ły  niewiasty, nie mogące byc po
mieszczone w innych  szpitalach. 10 łóżek zachowa
nych zostało dla położnic ciężką słabością dotknięty ch. 
—  Szpital ten wzniesiony został na L ite jne j  za Szpita
lem M a r j i ,  i zajmuje g ru n t  obszerny, niczem nie zasło
nięty, do k tórego dochodzi się z ulicy Ita ljańskiej, no
wo otworzoną ulicą. Ulica ta z czasem będzie mog a 
być przedłużoną aż do W idow ni Newskiej. Plany ej 
budowli zatwierdzone zostały przez N .PA N A , ® 
wykonanie poruczono znanemu Budowniczemu ^  
Iow—  Koszta budynku, kupna gruntu ,  sprzę; o 
twarcia nowej ulicy, założenia 0Krod“ s^ "  fummy 
tą żelazną obwiedzionego, w ycze.r.PK^nL tu . Pozosta- 
rs. 283,000, oddanej do dyspozycj i K o m i t e i ^  ^
ły  kapitał nie b y ł  dostatecznym, 3 «e zteg(>
mogły  wystarczać na utrzymani

(*)
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fundus/u miał być wspieranym także wedle życzenia 
J. K. W . Xięcia F r y d e r y k a  Heskiego, zakład Sióstr 
Miłosierdzia, w Petersburgu, zakład, nad którym zga
sła Jego Małżonka, szczególną opiekę rozciągać raczy
ła. Celem usunięcia tych trudności, JJ. CC. W W . 
W ielki Xiążę C e s a r z e w i c z  i Wielka Xięina C e s a - 
K Z e w n a , ofiarowali summę rs. 30,000, a N. PAN prze
znaczyć raczył większą część procentów od kapitału
500,000 rs., należącego do zgasłej Wielkiej Xiężnej 
Ar . EXANDRY M ' K O Ł a j e W n r j .  Tak powiększone zasoby, 
dozw oliły  Komitetowi doprowadzić do skutku utrzy
manie nowego Szpitala, i jednoczesne wspieranie za
kładu Sióstr M iłosierdzia .—  2S Lipca (9 Sierp:) r .b . 
Najprz: K ataniel poświęcił Kaplicę Szpitalu, i odpra
w ił Nabożeństwo żałobne za J. C. W . Wielką Xiężnę 
A i . e x a n d r ę  M i k o ł a  j e w n ę ,  poczem X. Eieświckimiał 
stosowną do okoliczności przemowy. Dnia następnego 
Prałat Bojanowicz, b. Spowiednik w DOGU spoczy- 
wającej Wielkiej Xiężnej, odprawił modlitwy dzięk
czynne, w obec NN. PAŃSTW A, J. C. W. W ielkiego  
Xięcia C e s a r z e w j c z a ,  JJ. CC. W W. W ielkiego Xięcia 
K o n s t a n t e g o ,  Xiążąt L e u c h t e n b r r g s k j e c o  i O i . d e n -  
B U r g s k i e g o ,  J. W . X. W . Xięeia A i . e x a n o r  a  Heskiego, 
Ministra Dworu, Jenerała Gubernatora Wojennego Pe- 
tersburgskiego, i kilku osób zaproszonych. Po skoń- 
czonein Nabożeństwie, N. PAN zwiedził zakład, i o- 
świadczyć raczył zadowolenie S w o j e  Budowniczemu 
i  Członkom Komitetu.— Ikonostas Kaplicy nowo-wybu- 
aowańego Szpitala, jest ten sam, który był przygoto
wany dia Kaplicy podróżnej J. C. W . Wielkiej Xię- 
żnej A l e x A n d r y  M i k o ł a j e w n e j ,  gdy ta miała udać się 
do Kopenhagi.

N. PAN mianować raczył Członkiem Rady wojennej 
Jenerała-Lejtnanta M uraw jew a . —  Jenerał-Major ar- 
tylerji Lehman 2 ,  Naczelnik parku artylerji oblężni- 
czej, mianowanyzostał Komendantem arsenału w Kijo
wie.—  Pułkownik Uoithoier 2 ,  z pułku Preobrażeń- 
skiego Gwardji, przeznaczony został na Adjutanta przy 
J.C. W. W, X. K o n s t a n t y m  M i k o ł a j r w i c z u .

W Petersburgu  jest 8 pensji prywatnych płci męz- 
kiej, 29 żeńskiej, 113 szkół dla dzieci p łciobiej; w tych 
uczniów 1597, uczennic 2 7 5 6 .—  W ciągu r. z. zapro
wadzono naukę prawa w Gimnazjach Gubernji zacho
dnich i \A ielkorossyjskieh.-— Kilku obywateli wyzna
nia starozakonnego, fundowało w r. z. w WUnie za upo
ważnieniem Rządu, Synagogę dla uczniów tegoż w y
znania do Gimnazjum Wileńskiego uczęszczających.—  
Rozkazem z dnia Września r. b. wykreślają się 
z kontrol zmarli: Jenerał artylerji Gersztenzw-jg, i 
z piechoty^ Major Luboszczański.—  Jenerał-Major od 
artylerji Lewicki, rozstał się z tym światem.

Radca Stanu K irkor, Lustrator Gubernji W ołyń 
skiej, przeniósł się do wieczności.

d̂ lg ierja .—  Jenerał Charron  nowy Gubernator je- 
neralny Algierji, p rzyb ył do Algieru. 20go z. m. trzy

salwy armatnie powitały jego przybycie. JeoeraYMo- 
rey- Mongedotychczaso wy zarządzca tej prowincji, za
raz po przybyciu swego następcy, wsiadł na okręt wra- 
cający do Francji.

d jig lja . —  P. Ludwik Blanc, polecony został przez 
P. Eug: Sue Hrabiemu d'O rsay  osiadłemu w Londy
nie, który przez związek małżeński połączonym jest 
z wysoką arystokracją angielską. Hr: d'O rsay, pre
zentował P. Ludwika Blanc  w salonie swej świekry  
znanej z dowcipu i nauki owdowiałej Hrabiny Rlessing- 
ton . —  Królowa W iktorja  spodziewaną jest w Aber
deen, zkąd ^przybędzie do Londynu  W procesie
chartystów, między innymi słuchany b y ł jako świadek 
Mulat zamieszkały w Jrlandji. —  W Londynie zawią- 
zało się towarzystwo protegujące przesiedlenie się do
K an ady .—  Obóz pod Manchester został zw inięty.__
Jak przewidziano, wybór Lorda Majora padł na osobę 
Sir James Duke. Uroczysty wjazd nowego naczelnika 
Londynu, odbędzie się jak zw ykle na początku przy
szłego miesiąca. Tegoż dnia danym będzie słynny ban
kiet w Guild hall (sali z ło te j) .—  Na wyspie Ceylan  
zaszły niespokojności. 31 go Lipca krajowcy napadli 
na Kornegalle, ale garnizon angielski odparł ich dziel
nie i z niemałą stratą. W ysłano do K an dy  kurjera, o 
wzmocnienie załogi.

A ustrja . —  Na posiedzeniu Sejmu z d. 29go z.jm., 
Prezydujący zaprosił członków Zgromadzenia, na u- 
roczystość poświęcenia chorągwi, która miała odbyć 
się d. Igo b. ni. —  O głoszony został projekt zasadni
czej ustawy dla Państwa austrjaekiego przez Komisję 
Ustawodawczą wypracowany, składający się z 30 arty
k u łó w .—  Donoszą z W iednia, że Arcy-Xiązę Stefan, 
b. Palatyn W ęgierski, ma wyjechać za granicę. '

E gipt. —  Cholera w A lexandrji ustaje; umiera już 
tylko bowiem dziennie po 8 do 9 osób. W K airze  ta
k i/ pożądany stan zdrowia. Przez cały ciąg epidemji 
I 'li  miesiąca trwającej, umarło w Egipcie w iecei iak
25,000 ludzi. 1 J

Francja. —  Prefekt Departamentu Sekwany  Pan 
Trouve-Chayvel, znajdował się na examinie w yeho- 
wariców płci męzkiej i żeńskiej szkoły i ochrony fun
dacji P- Cochin. Zakład ten w którym 1,000 wvcho- 
wanców podejmowanych jest corocznie, fundowanym 
b y ł lat temu 21 przez P. Cochin, b. Mera i Deputowa- 
nego paryzksego. Dwaj synowie fundatora, towarzy
szyli Prefektów i na tej uroczystości naukowej. W Me-
deah (wAlgierji) umarł płatnik Margrabia S t.A m and; 
po jego śmierci odkryto w kassie brak 155,000 fr:, a 
nadto, że zmarły nie b y ł Margrabią, ale niejakim Jere- 
mjaszem Vernay, łotrem  skazanym na 20 latciężkiego  
więzienia, który zb iegł z pod oka sprawiedliwości, i 
pod przywłaszczonem nazwiskiem, nowych zbrodni 
dopuścił się. —  P. Auberthier  reprezentant z Depar
tamentu Rhone, rozstał się z tym światem. —  W ze
braniu przy ulicy Poitiers  dyskutowano przedmiot
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sposobu w yboru  Prezesa Rzeczypospolitej.  Jeden ty l 
ko P. Degousee popierał propozycję powierzenia w y
boru  tego Zgrom: Narodowemu. P P . Thiers, L a  Ro- 
chejaquelein, Fontaine i de L au ssa t  żywo zbijali j e 
go zasady, a ogó ł zebrania oświadczył się stanowczo za 
pozostawieniem tego w yborucałem u narodowi.—  Ko
mitet któremu poruczono rozbiór  pro jek tu  do prawa 
naznaczającego wynagrodzenia za wyzwolenie m urzy
nów, oznaczyłcyfrę  takowego wynagrodzenia na 120 
iniljonów fr.— Jenerał  Cavaignac  rozdał 41 krzyżów 
legji honorowej, tak srebrnych  jako i z łotych, pomię
dzy gw ardzistów narodowych z prowincji, k tórzy  
przy łoży li  się wspólnie z gwardją narodową paryzką 
i  wojskiem, do przywrócenia porządku w czerwi u r. 
b .—  Wice Admirał Cecil, mianowany został Prezesem 
komisji Inwalidów marynarki franc:.—  Dyrekcja Sztuk 
pięknych w P aryżu , ogłosiła konkurs na pomnik dla 
zm arłego  Arcy-Biskupa Paryzkiego Xiędza A ffre .  —  
Akademja Lekarska w P a ryżu , wyznaczyła Komitet 
z l i t u  Lekarzy, w celu obradzenia .środków przeciw 
cholerze. W e d łu g  mniemania tej Komisji, cholera  
w P aryżu  okaże się dopiero ku końcowi Lutego roku 
1849.—  Sąd wojenny skazał Narcy za Dubois tambor- 
majora 12ej legji gwardji narodowej, na 5 lat do r o 
bó t ciężkich, za udział w wy padkach czerw cow ych.—  
Nowy Arcy-Biskup spodziewanym jest w tych dniach 
w P a ryżu ; 9 b. m. to jest w dzień Śgo D y o n i z k g o  P a 
trona stolicy, X. Sibour, odbędzie wjazd uroczysty.—  
Jedno z pism podaje lata niektóry ch osób, zajmujący ch 
g łów ne polityczne stanowiska we Francji. Jenerał  Ca 
vaignac, liczy lat 46; PP. Dupont de C E u re  81, A- 
rago  60, L a m a rtin e  58, C rem ieux  52, L edru-R olhn  
41. VV Zgrom: Narodowem na 900 Członków, tylko 
17S liczy niżej 40 lat w ieku .—  \ ż ę  Ludwik N apo
leon zapisał się na Członka klubu Źokeyow .—  Niepo- 
tw ierdza się wieść rozgłoszona o abdykacji Króla 
Eardyńskiego .—  Pokoje dawniej przez Królowe zaj
mowane i salę adjutantów w pałacu Tuilleries, prze
robiono na koszary piechoty .—■ Mówią z pewnością, 
że Jenera ł  Cavaignac  będzie wybrany na P r e z y d e n 
ta Rzeczypospolitej f ranc :—  Dziennik Hien public, 
tak opisuje powierzchowność Ludwika Bonapartego: 
młody ten człowiek w p ó ł  cywilnem a w pó ł wojsko- 
wem ubran iu ,  nosi su rdu t czarny pod szyję zapięty, 
pantalony z wypustką niebieską; twarz jego zdobią pię 
kne wąsy i włosy fryzowane; ale lizjonomja jest obo
jętna i zimna.

I H olandja. —- Wyspa Jaw a  jest  spokojną, ale han
del w  tej kolonji cierpi wiele; fabry kanci tabaki są 
zrujnowani z powodu nizkich cen tego produktu .  Ku
piec francuzki B e r n e zrob i ł  kon trak t  z rządem, że 
będzie u trzym yw ał ciągle składy lodu w B a ta w ji, 
S tnarangu  i Socrabaya, 3ch miastach najcelniejszych 
tej gorąc«j strefy.

N iem cy. —  Postanowieniem Zgromadzenia N arodo

wego w  Frankfurcie n. TH. z dnia 29 z. m., rozporzą. 
dzono, że żaden Deputowany nie może by ć aresztowany 
bez zezwolenia Zgromadzenia.—  Na pożyczkę dobro
wolną w P rusach , wniesiono już  przeszło lOmiljonów 
ta larów .—  Ministerjum Państwa w reskrypcie wyda
nym do gabinetu Bawarskiego, oświadczyło zadowole
nie z powodu okazanej gotowości uznania W ładzy Cen
tra lne j .—  W dniu 24 z. m. umarła Xiężna F erdynan 
da Jsenburg. B iid ingen , urodzona w roku 1 7 8 4 .—
—  Do R endsburga  p r z y b y ł  z F rankfurtu  nad. 
M enem  Deputowany S ted tm a n n ,  i podług  jego  za
pewnienia, kwestja zawieszenia broni z Don j ą  ma 
być w krótce  ostatecznie załatwioną. W  takim razie 
w miejsce teraźniejszego Rządu tymczasowego, b y łb y  
zaprowadzony inny .—  Do dnia 2go b. m. zachorowało 
w Berlinie  na cholerę osób 1782. Z tych umarło 1071, 
wyzdrowiało  339, pozostaje w kuracji 372.—  W  B er
linie  wznosi się teraz budowa wielkiego Nowego Mu
zeum, naprzeciwko mostu Fryderyka, pod kierunkiem 
Nadradcy BudowniezegoAW er— Na posiedzeniu Z g ro 
madzenia Ustawodawczego w F rankforcie n. M ., De
putowany v . Redens  wezwał ministerstwo o zdanie 
sprawy z użycia summy 6 miljonów talarów, przezna
czonej na flottę niemiecką. P. B eckerath  odpowiedział,  
że Ministerstwo Państwa dołoży wszelkiego starania, 
aby doprowadzić do pożądanego skutku to wielkie na
rodowe dz ie ło .—  W  d. 30 z.m. Jenerał W rangel. od
b y ł  przegląd oddziałów wojska w okolicy Berlina  kon- 
systującego.

S zw o jca rja .—  Z B ern u  wyprawiono notę do W ie 
dnia, w której V oror t  protestuje przeciw postępowa
niu Feldtnar: Radeckiego w wypadkach Tessyriskich.

S ta n y  Zjednoczone.—  Kandydatami do w yborów  
na Prezesa Stanów Zjednoczo:, są Jenerałowie Taylor  
i Hass, oraz P P . van  B uren  i H enryk  Clay. Najpraw 
dopodobniejszym jest w ybór  Taylora .

f f /?gry- —  Donoszą z Pesztu  o śmierci Hrabiego 
L a m b erg ,  wysłanego tam w charakterze Komisarza 
pełnomocnego. —  P od ług  wiadomości z W iedn ia  zd .  
30go z. in., miało przyjść do b itw y pod Stuhlweissen- 
burg. Z Pesztu  wszy stko wojsko wyszło na pole wal
ki.  T rz y  pułki huzarów węgierskich atakowało Kro- 
alów; przelew krwi b y ł  znaczny i armja Bana Jella- 
chich, miała byćchwilowo odpartą. Bitwa jednak trwa- 
ła  ciągle, i niemożna by ło  przewidzieć, na k tórą  s tro 
nę przechyli się zw ycięz tw o—  W  skutek śmierci Hr: 
Lam berg, Sejm węgierski wyznaczył Komisję z 6ciu 
członków złożoną, do zarządzania tymczasowo krajem 
z władzą nieograniczoną.—  Ministrowie węgierscy 
B a tth ya n y  iC otvos  przybyli z Pesztu  do W iednia.
—  Do Pesztu  p r z y b y ł  Kossuth  z Keeskemet, i o ś w i a d 
czy ł  na posiedzeniu Sejmu, że w przeciągu dwóch dni 
udało mu się wysłać do obozu 12,000 wojska.

W łochy. —  Xżę Modeny, k t ó r y  dotąd pozostawił 
W ręku Toskanji Xięztwa M assa  i Carrara^ teraz za*
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cavna domagać się zw ro tu  takowych, i grozi obsadze
niem tych części swego władztwa, wojskami austrjac- 
kiemi. Niewiadomo czy usiłowania Posła angielskiego 
S ir  { .H a m ilto n ,  zdołają nakłonić Xiecia doczekania 
cierpliwie chwili doprowadzenia do skutku traktatów  
pojednawczych. —  T rz y  bataljony wojsk pieinonckich 
wracajace z P a r m y . M odeny  i R eggio , p rzyby ły  do 
W .  Xztwa T o s k a ń s k i e g o .  Część tego wojska pozosta- 
nie w T o s k a n ji .—  Na wyspie M alcie  zarządzone zo
stały wszelkie środki zaradcze przeciwko cholerze.
I  stanowiono Komitet oddzielny w L a  V a le tte ;  g rze
banie um arłych  po Kościołach zostało czasowct w zbro
nione, a Biskup Katolicki w ydał okólnik zwalniający od 
surowości postu.—  Podczas kiedy miasta M enton  i Ro- 
auebrune, należące do posiadłości Xcia F lo resta n a  Z, 
p rzeszły  pod w ładanie S a r d y n ji ,  miasto M onako  s to
lica tegoż Xiecia, z przyzwoleniem swojego YY ładzcy, 
p rzy łączy ło  się do Rzeczypospolitej francuzkiej, i w y
s ła ło  Posłów swoich do P a ry ż a . Maluczkie Xięztwo 
M o n a ko  liczy w ogóle 7000 mieszkańców. G łów nym  
dochodem teero Państwa je s tsp rzedai  pomarańczy icy -  
t rv n .  Xżę F lorestan  7. Włndzca tego kraju, pochodzi 
z rodziny francuzkiej H rabiów  G oyon-M atignon , k tó 
re j  ieden z potomkow poślubił ostatnią z domu Gi i- 
m a ld i  rodziny włoskiej dziedziczącej M onako.—  G a 
ze ta  R z y m s k a  ogłosiła konwencję zawartą między Hr: 
Jjova te lli Prolegatein F e rr a ry ,  a austrjackiin Jenera
łem S u sa n , w przedmiocie załatwienia sporu o zajęcie 
chwilowe F e r r a r y  przez Jenerała  fV e ld e n .—  Pan 
d 'A c o v r t , Poseł Rzeczypospolitej francuzkiej p rzy  
dworze Papiezkim, otrzy mał własnoręczną odpowiedz 
Jenerała  C a va ig n a c , w przedmiocie żądanej przez P a 
p i e ż a  pomocy, dla przywrócenia porządku w P ań
stwie Kościelnem; pismo to jednak nic stanowczego 
n ieobejm uje .—  Minister R ossi zdaje się mieć zamiar, 
oddać znowu R o m a n ją  w zarząd Kardynałom legatom, 
 VV L ucca  zaszły niespokojności.

Rozm aitości- —  W jednej wiosce pod K a r ls ru h e , 
rośnie małe drzewko jabłoni, które na wiosnę ze szkó ł
ki przesadzone, już po trzeci raz w tym roku  kwitnie. 
Pierwszy kwiat w ydał piękne owoce, k tó re  otoczone 
po trzeci raz rozwiniętemi pączkami, malowniczy p rzed
stawiają widok. (Ten powab przedstawia się również 
w drzewach pomarańczowych, cy trynow ych  i kało
wych; na tych ozdobach oranżerji i trepbauzów, jedno
cześnie można widzieć kwiaty, zawiązki owoców, owo
ce zielone i do jrza łe ) .—  Już dawno nie słychać by ło  
o znalezieniu dyainentu znacznej wielkości. Listy z l lo -  
landji donoszą, że na wyspie B orneo  na te rry to r ju iu  
R u e ta ń sk ie m ,znaleziono tego lata d ya m e n t  najpiękniej
szej wody, ważący 104 karatów. Krystalizacja klejno
tu  jest tak regularną , że przez w'yszlifowanie mało co 

1 straci na wadze.—  T ea tr  Opery w P a r y ż u  wystąpi tej 
z i m y  z 2ma uowemi operami 5eio-aktowemi. Pierwszą 
z nich będzie Jo a n n a  Obłąkana, Kompozytora C/a-

p issona ;  drujrą od lat 12tu oczekiwany P ro ro k  s łyn 
nego M eyerbeera . Na wykonanie tej opery, umyślnie 
zaangażow ano PaniąF ia rd o t-G a rc ia  (znana w W arsza
wie), i tenora R o g er .—  W  Teatrze Opery wiedeńskiej, 
Pani L a g ra n g e  doznaje świetnego powodzenia.—  P rzy  
odkopywaniu starej piwnicy w Ratuszu W ro c ła w 
skim, uezynionoszczególne odkrycie. Kamienie z g r o 
bowców z napisami hebrajskiemi, składały część rnuru 
i b ruku  tego sklepu. Jeden z nich położony w r .  1313 
na grobie kobiety żywcem spalonej, dowodzi strasznych 
prześladowań, jakich Izraelici doznawali w owych cza
sach, kiedy Szląs/c należał jeszcze do C zech.—  P rze
ciw ukąszeniu od pszczoły, sok z ty tuniu okazał się 
najpewniejszym środkiem; nawet dotknięcie ranki mo
krym  końcem palonego sygara, miało się okazać bar
dzo skutecznem.—  Wspomnieliśmy przed parą laty o 
sławnym podróżniku M orris, k tó ry  całą kulę ziemską 
pieszo podobno obszedł. Ten człowiek znajduje się o- ’ 
beenie w L la n o v e r  wAnglji,  gdzie w zeszły m ty godniu 
takie w ypraw ił  widowisko: Najprzód uszedł milęang:; 
następnie przeb ieg ł jednym tchem pó ł mili; potem szedł 
ty łem  pół mili; dalej szedł tam i nazad p ó ł  mili; następ
nie przez pó ł mili idąc, g ra ł  na skrzypcach; przez d r u 
gie pół mili b rząkał na tamburynie; przez trzecie pół 
mili pędził przed sobą koło  od pojazdu; a przez milę 
popędzał obręcz i p rowadził  taczkę; w końcu przeska- 
kał 100 sążni, a na przestrzeni drugich 100 sążni, ze
b ra ł  100 kamieni, z których połowę podnosił z ziemi 
ustami, a d rugą połowę jedną ręką, gdy tymczasem 
w drugiej dźwigał kosz z zebranemi już  kamieniami. 
Wszystkie te  sztuki dopełnił  w przeciągu niespełna 
jednej godziny .—  Anglik łg a rz  wielki, a do tego nie
świadomy, opowiadał o swoich podróżach, i o uprzej- 
mem przyjęciu, jakiego doznał od wszystkich znako
mitych osób w Europie, »Widziałeś Pan D ardanele  
w swojej podróży?” zapy ta ł  go jeden z towarzystwa. 
» Znałem ich bardzo dobrze ,  odpowiedział Anglik, 
spotkałem się z nimi w G ib ra lta rze  na obiedzie u na
szego Komendanta.”

PRZYJECHALI do W ARSZA W Y .
Rorkowski Karol Oby: z Koniecpola; Bolczewska Izabella Oby: 

z Lukowa; Czerwińska M agdalena Oby: z pułtuska; Dylrzyńgki St: 
t-Irzęd: z Siedlec; Dąbrowski Ant: Em eryt z Radomia; Gillert E d«; 
F a b r :  z Alexandrowa; Hrycykiewicz And: Adwokat z Siennicy; Hof
man Edw. Rzecz: R a d c a  Stanu z Leszna; Kołakowski Marcin Urzęds 
z Iłowa; Korytkowski Józ: Radca Praw ny z Rogowa; Lasocki Anti 
Oby:, i Michałowski W iad: Oby: z Skórk; P iotrow ska Marjanna 
Oby: z W ilkowa; Rudert H enryk Fabr: lustrum: z Lipska; Schlesiu- 
g-er Szym Kup: z Krakowa; Toeplitz Leop: Oby: z Gościmina; Z ału
ski Fran: Oby: z W oli Rostowskiej. (G. P.)» omiesiemia.

A d m in is tra cja  Łowickiego. Podaje do publicznej
wiadomości, że w .dniu 4/1*6 Październ: r. b., odbywać się będzie 
licy tacja  w Skierniewicach, na wydzierżawienie M)XALU przy 
kolei żelaznej, na rok  jeden lub w ięcej, w miarę chęci Preten
dentów, k tórzy  do dzierżawy takow ą oświadczą. I oxal ten przy 
głównej S tacji drogi żelaznej, wydzierżawionym będzie z u me
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blowameiti kompletnem z 3nia Bilardami, oraz z koznemi Na- 
czSiifem* kredensowymi i bufetowemi, z Serwisem stołowym i 
i n n e m i  szczegółami, k tó rych  spis przy licy tacji kto t e g o  życzy C 

będzie, okazanym  zostanie. L icytacja głośna in plus odbywać 
się m ająca, rozpoczętą będzie od summy Rsr. 1117, jako  do-

zostan ie . W arunki' do ’ tej dzierżaw y, przepisane każdego  czasu 
u A k tu a rju sza  w Skierniew icach i w Biurze A dm inistracji ięz- 
tw a w Łyszkow icach,,  p rz e jrzan e  b y ć ,mogą.—  Ł yszkow ice  dn ia  

S r .—  A d m in is tra to r Xięztw a, R zeczyw isty18/ 30 W rześnia 1848 
Radca Stanu, T . B o tw in k o . Sekretarz , P. S taszew ski,

licytacja,^na dostawęZYW -
S o n t ł a l f l  S  t .u T .a r ł . I i .  n a  i k iSzpitala S. Ł azarza, na 7 kategorji podzielona, jako  to : 1) Mięsa 
w ołow ego funt: 3 0 ,0 0 0 ; Mięsa cielęcego funt: 300. 2) Chleba p y 
tlów ego'funt: S O ,000; Chleba pszennego funt; 10,000; Chleba ra 
zow ego funt; 40. 3) Kaszy jęczmiennej korcy 200; Kaszy g rycza
ne! grubej korcy 30; Kaszy gryczanej drobnej korcy 10; Kaszy 

. • 'i oo., L-nr, 10; B a s z v  laclanei korcvpe
40;

ej grube; korcy uu; n asz j j
erłowej kor; 30; Kaszy pszennej kor; 10; haszy  jaglanej korcy 
Oj Grochu okrągłego korcy  30. 4) W łoszczyzny fu n t 50C0;

kiego garncy 3000. 7) Świec woskowy ch funt: 500; Mydła tw ar
dego funt: 400; M ydła szarego funt: 4000; Potażu funt: 1000. 
Osoby które się zechcą podjąć tej dostaw y, obowiązane będą 
podać deklaracje opieczętowane zaw ierające ceny każdego a r 
tyku łu  i złożyć wadjum na ręce Intendenta w Kancelarji S zpi
ta la , najpóźniej do godziny 12 w południe, gdzie warunki li
cytacyjne i wzór deklaracyj, każdodziennie wyjąwszy Święta od 
godziny 8 do 12ej rano, a od  godziny 3ej do 6ej w w ieczór, 
przejrzeć można.

LOKALE do w ynajęcia w każdym czasie, przy ulicy \o w y -  
św iat w domu pod N r 1261, cztery Pokoje od frontu, z Kuchnią 
angielską, S tajnią i W ozownią;—  dwa Pokoje w oficynie, z Ku
chnią angielską; oraz oddzielnie są do w ynajęcia Stajnie i W o
zownie; jak , niemniej Piwnice suche na skład fruktow . W ia- 
domos'c u w łaścicielki.

PANNA obznajmiona z Gospodarstwem W iejskiem, i posiada
jąca  św iadectwa z odbytej p rak tyk i, znaleść może miejsce. W ia
d o m o ś ć  przy  ulicy Piwnej N r 114, na Im  piętrze.

na Kawiarnię, do najęcia każdego czasu przy uli
c y  Bednarskiej pod N r 2679.

POKÓJ od frontu , jes t do najęcia dla Kawalerów, przy ulicy 
Obożnej pod Nr 2794, w domu P. Grabowskiego, w każdym cza
sie. W iadomość na miejscu w kory tarzu , ostatnie drzwi na lewo, 
pod balkonem.w Handlu Nalike, na Krak: Przedmr, są do sprzedania SZLA
KI Tureckie do Cliustki, dosyć s/e rok ie , za zł. 5 4 .—  W  tymże 
Handlu, przed’ niejakim  czasem, dwie Damy przez zapomnienie, 
pozostaw iły PAKIECIK, w którym  znajduje się kilka łokci w eł
nianej M aterji, W oalik i Chustka jedw abna, które za udowodnie
niem odebrać mogą.

Pod Nr 1441 p rzy  rogu  ulicy W ielkiej i Z ło tej, GLINA pro
sto  z ziemi, zdatna na  polepy w domach, do stawiania pieców i na 
inne  ro b o ty  mularskie, je s t do sprzedania na fury p aro  i je d n o 
ko n n e . W iadom ość u utrzym ującego Szynk w tym że domu.

W  tych  dniach SKŁAD MYDEŁ toaletow ych P. W erner, exy- 
stu jący  w W arszawie pod N r 2257 C. p rzy  ulicy . Nalewki, zao
patrzony został w następujące gatunki: Okrętowe używane do

prania , funt po zł. 1; Kokosowe białe  i kolorow e, Mydło nieda
wno w ynalezione, tudzież ó trąb k i m igdałow e, funt po zł.

innicy Tarchom ińskiej, w naj- 
lepszych gatunkach, Szasla białe i czarne mozel, zupełnie 

Ęt' dojrzałe, sprzedają się na funty, w pałacu Blanka przy 
ulicy Senatorskiej, w Sklepiku, przy bram ie, wchodząc * ulicy 
po lewej stronie.

j g g U  Para  M O M S  g n iadych  po w o z o w y ch ,  
je s t  do sprzedania .  W iadom ość  w  D ru -  
karn i K u r je r a .

te t r a n s p o r t  S A R D Y K H Ó W  F H A M C O ŚK IC H IĘ
W  O L B % V fla£ , w puszkach blaszanych różnej w ielkości, Sj 

0  nadszedł z Nantes do Handlu B r a c i  L esser, na placu Kra- j^j 
W sióskim. Biorącym w w iększych partjach , odstępuje się ńj
w rnbiit- H

Jest d° sprzedania KAMIENICA w mieście Kaliszu, 
z wolnej ręki, przy ulicy Sgo Stanisław a i Bynek N r 24, 

illli!liii o 2cli piętrach, w raz z tylneini przybudowaniam i; pod 
najkorzystniejszem i w arunkam i nabyć ją  można każde

go czasu. W iadomość na miejscu.
>£53^ Jest do sprzedania KOCZ z wygodnem i pakuuka-

mi do podróży, zupełnie odświeżony. W iadom ość 
w domu przechodnim P ana Lówe, wchodząc od 
ulicy Królewskiej, ja k  znaki Ślusarza, u S tangre

ta  Antoniego.
Z polecenia Dowódzcy W arszaw skiego Żandarmskiego Dywi

zjonu, Kancelarja tegoż Dywizjonu, zawiadamia niniejszym Inte
resantów , że w dniu 28 W rześnia (10 Października) r. b. o go
dzinie 10 z rana, w Koszarach Mirowskich, w obec delegow a
nych Członków, sprzedawać się będą przez publiczną licytację 
pozostałe po zmarłym Praporszczyku tegoż Dywizjonu Szabel- 
nikowie, rożne EFFEKTA; sktóre w i ę c e j  postępującem u po op ła 
ceniu monetą ku s w kraju  mającą, natychm iast wydane będą.

Płatnik, Sztabs Kapitan, M a ta szk iew icz .

5 ę ^ = -  UWIADOMIENIE Z KRAKOWA. j
* W  dniu 16 Października r. b. o godz: 3ciej po południu, 5 
5 rozpocznie się w domu pod Liczbą S6 p rzy  ulicy Grodzkiej |  
5 w K rakow ie , za golowa srebrną m onetę. Sprzedaż przez li- J  
5 cytację publiczną, W S X i WĘGIERSKICH w beczkach i bu- £ 
s to ikach , w różnych gatunkach, z znanego powszechnie Hau- 5
'  11 ' 11 - *■' z . —.... „ i - '  z -1  gą 5

s>ę |i dht ś. p. Marcina S o c zy ń sk ie g o ; z  k tó rych  najstarsze są J 
;  z r. 1779, i la t następnych aż do roku 1847. O ciem  się£  
s Szanowną Publiczność niniejszem zawiadamia

Podpisany, naby ł od P. Andrzeja Kotulińskiego cały  ZAKŁAD 
GOSPODARSTWA do T rak tjero i należący, przy  ulicy Gołębiej 
pod Nr 172, na Im  p iętrze, gdzie już  od lat 30 ten Zakład exystu- 
je . Nowy N abyw ca dołoży usilnego starania, sw ego, aby zjednać 
sobie łaskaw e względy Szanownych G ości.—  Ohjady każdodzien
nie złożone z 4ch Potraw  po zł. 1, dla abonowanych miesięcznie 
po zł. 28; zaś Śniadania i Kolacje po różnej cenie dawane będą-

F ranciszek D ę b o w s k i.
Ktob.y sobie życzy ł umieścić SUMMĘ Bsr. .3,000, 

na Im N rze hipoteki Domu murowanego w mieście 
/ joĉ v Lublinie, ped nader korzy stnemi warunkami; zeclu e 

zgłosić się (bez pośrednictwa Faktorów ) do Rejen- 
tów Rzeszotarskiego lub W asiutyńskiego w tern że mieście, a o,., 
pom ienionych w arunkach bliższą otrzym a wiadomość.

Dnia 23 z. m. zgubiony został pomiędzy Młocinami a U tratą, 
PASZPORT, w ydany przez Rząd Prusk i w mieście GdansKu, na 
rok  jeden; zamieszczone są w nim następujące so >y, jr i.o  o . 
Jan  Kachne z Żoną Anną M arjanną i Córką feressą, w je  owan-



—  1296 —

rem  Jankowskim W ładysław em , i Parobkiem  F ryderykiem  Dratli. 
Uprasza się łaskaw ego Znalazcę, aby raczy ł oddać w W arsza
wie pod N r 222 przy  ulicy Mostowej, gdzie oprócz wdzięczno
ści, o trzym a stosowna nagrodę.

i  Mam zaszczyt zawiadomić Szanownych Oby w ateli, że mo- i  
‘  żna nabyć D liZEW  FfltlKTOW YCH, to jes t Czereśni i |  
| )  W iśni, w gatunkach ja k  najlepszych, po cenie m iernej, po- * 
G d ing  numerów ułożonych , za które zaręczam. W  i ad o- 
a tność powziąść można pod N r 2370 A, przy ulicy Dzielnej. A 
f  P i o t r o w s k i .  \ |

B A N K  P O L S K I .
Podaje do wiadomości, źe w dniu 29 W rześnia (11 Paździer

n ika) r. b. o godzinie 11 z rana, w Sali Posiedzeń Banku Polskr, 
odbędzie się po zniżonej cenie licytacja in plus, na sprzedaż o- 
gółow ą GRUNTÓW , Zabudowań i Inw entarza ruchom ego, po
zostałych  po zwiniętym  Zakładzie Cegielnianym  we wsi Pomie- 
chowcu w Gub: i Pow: Płockim , pod tw ierdzą Now ogeorgiew ską 
położonej. Pretium  fisci ustanaw ia się o 30°/o niżej od szacun
ku p ierw otnego , czyli na Rsr. 6093 k. 6 0 1/*. W adjum  zaś na 
ł łs r . 609, k tóre winuo być złożone w gotowiźnie, lub papierach 
publicznych, nieutrzymującerau się p rzy  licytacji zostanie zaraz 
pow rócone. Bliższe warunki licytacji są do przejrzenia w go
dzinach Służbow ych w W ydziale Przem ysłu Banku Polskiego, i 
u miejscowego Dozorcy. Prezes, Radca Tajny, J. T ym ow ski. 
g Q 3 Q 3 E Z 3 e n E 2 3 E n  O H
3 Z powodu wyjazdu w łaściciela zagranicę, są w każdy 
J czasie do sprzedania D O B R A  S E I E ^ I S f A I E ,  w Pow:
1 Łęczyckim położone, mające w bliskiej odległości miasta 
? Fabryczne; Zabudowania są zupełnie nowe, płodozmian za- 
(1 prow adzony, g runt pszenny z łąkam i obfitemi, obejm ują ra- 
A zera w łók nowopolskich 34*/a. W iadomość bliższą w każ- 
1 dym czasie powziąść można w W arszaw ie przy  ulicy Na- 
i  lew ki Nr 2257 C, u w łaściciela domu, jako  też i w Łęczycy 
! u W . Szlabic.

IE33303 03 030303031

M P rzy  ujicy A lexandrja w domu pod Nr 1669, 
są do sprzedania dwa 14-O N fB E,- jedne z najlep
szych stad rossyjskich, jeden szpakow aty rysak, 
a drugi kary  wierzchowiec. Informację powziąść 

m ożna u S tróża domu.

% GIPS X A H O Z W W V ,  ^  P
^ u ż y te c z n o ść  którego do nawożenia poi, a szczególniej łąk ,^ k  
^ j u ż  p raktycznie Posiadaczom Dóbr Ziemskich jes t z n a n ą ,^  
^ s p r z e d a je  się w Zakładach P io tra  S te in k e lle r ,  ja k  następuje:
^  w WARSZ A WIK przy Młynie Parow ym ,na Solcu pod N .2 9 1 3 a ,^  
W Beczka obejm ująca netto centnarów trzy , . Rsr. 1 k. 80. g  
fi!/ Centnar Gipsu mielonego bez beczki . . kop. 4 5 . ^
W  w PŁOCKU, w Handlu P. JanaG utckunst, takaż beczka, Rsr. 2. m  
f i /w  W ŁOCŁAW KU, w Składzie Banku, takaż beczka, Rsr. 2 . ^

1.0UIŁ na lm  piętrze, składający się z P rzedpokoju, P o 
koju stołow ego, Sali, Pokojo sypialnego z balkonem , ora/. Ku
chni angielskiej, G óry, Drwalni, P iw nicy, przy rogu ulicy W a
łow ej i Franciszkańskiej, w bliskości ulicy N alew ek i Ogrodu 
K rasińskich, pod N r '1795, od S. Michała r b. czyli od kw arta
łu ,  lub każdego czasu, za bardzo pom ierną cenę, jes t do naję
cia. Lokal ten jest nader dogodnym, albowiem we wszystkich 
Pokojach stosowna jes t liczba Szaf jesionow ych w fram ugach u- 
rzadzonych, z zamkami i kluczami, k tó re na skład sukien, bie
lizny i t. p. rzeczy, w ygodnie służyć mogą; w tymże domu są dwie 
W ozow nie i ty leż Stajni, k tó re  z powyższym  Lokalem, lub oso 
bno, mogą być w ynajęte. W iadomość co do lokalności na miej
scu, u w łaściciela domu P . E ndler, a  co do umowy o najem i t.d 5

u U rzędnika Magistratu Nowickiego, Administrującego tymże do
mem, (klorego codzienie w Biurze zasiać można, lub w miesz
kaniu jego pod N r 1334 przy  ulicy Sto-Krzyzkiej, w prost Ja- ‘ 
sne j), pow ziętą być może.

Z łp . 20 Nagrody. —  OGARZYCA cała czarna, 
podpalana, ze strzałką na łb ie, z ślepiami dużemi, 
po k tó rych  ją  najprędzej poznać można, mordą 
k ró tką , zginęła w dniu 3 b. ni. w ybiegłszy z po 

dwórza z pod Nru 1565 p rzy  ulicy Chmielnej wieczorem . Kto da 
znać gdzie się znajduje, lub ją  odprow adzi pod powyższy N r, 
do w łaściciela domu, otrzym a powyższą nagrodę.

Pod Nr 80  stancji, w domu Jasińskiego przy  n- 
licy Furm ańskiej, są do sprzedania 3 PUDELKI * 

i f - - mł ode,  odchowane, pięknej rassy, u F ro te ra  Z a
krzew skiego. _________________________

k a n t o r  ś t r Ę c z k n
G uw ern eró w  i  G u w e rn a n tek  p r z y  7ilicy D łu g  ie j  p o d  N r  518, 

n a  1 szern p ię tr z e , w p r o s t  A rse n a łu .
Żądani są: Guwernantki z muzyką; Guwernerowie posiadający 

w wysokim stopniu nauki klassyczne. i Bony Francuzki—  Są do 
umieszczenia: Guwernerowie i Guwernantki zw yźszem  i niższem 
usposobieniem z m uzyką i bez; oraz Bony Niemki —  N auczyciele 
i N auczycielki, życzą dawać lekcje muzyki, tańca, i innych p rzed 
miotów na godziny.—  S tc in g ra e b e r .

k a n t o r  s t r k c z e n
G U W E R N E R Ó W  I G U W E R N A N T E K  

p r z y  u lic y  D łu g ie j  p o d  N r  587, w p r o s t d om u  Lasockich .
Osoby k tóre dotąd zaszczycały mnie ciągłem  zaufaniem, raczą 

łaskaw ie zgłosić się po w ybór Guwernantek i Nauczycieli z mniej
szym i wyższem usposobieniem, z talentam i i b ez .—  Są do umiesz
czenia Bony Niemki i Polki; Francuzki na godziny ko n w ersac ji.__
Metrowie rozm aitych przedmiotów udzielający. W szystkie te Oso
by są upoważnione i w chlubne opatrzone św iadectwa.

  _ R. Z w olińska .

K t K  T O R
GUWERNANTEK i GUW ERNERÓW , 

p r z y  ul: Now o S e n a to r s k ie j  e w y s lu ją c y , p rzen ie s io n y  zo s ta ł  na  
T łu m a c k ie  p o d  No 739 do dom u K/ . Z a w a d zk ieg o , n a p rze c iw  

p o m p y , od p lacu .
Utrzym ująca tenże Kantor, poleca się S/.ano: Publiczności, ja k  

zawsze wyborem  Osób na zaufanie zasługujących.—  S ą j 0 tlmieSz -A 
czenia Guwernantki Polki, Francuzki i Niemki; oraz Guwernerowie 
z róźnemi usposobieniami.—  Francuzka za stół i stancję, życzy k il
ka godzin dawać lekcję. —  P.M._____________

Z  Kantoru Zleceń p rzy  u /.- W ierzbow ej A r 47Uc.
W  przeszły Czw artek, przechodząc ulicą Bielańską, W ierz

bową, do pałacu Saskiego, zgubiono z szyi k ilka sznureczków 
k o r a l o w e j  SIECZKI. Łaskaw y Znalazca raczy oddać do P. Lil
pop Zegarm istrza przy ulicy Długiej, obok Hotelu N iem ieckie
go, a otrzym a stosowną nagrodę.

Z  K antoru Injormac: ulica K .ra k ;-P rzedm :N r4 l5 .
Młoda OSOBA, posiadająca znajomość Krawiecczyzny dosta

tecznie i chlubne świadectwo z pełnionych początkowo obow iąz
ków, język  niemiecki rozum iejąca, życzy pomieszczenia się. Bliż
sza wiadomość w powyższym Kantorze

Dziś rano ciepła stopni 8. W czoraj w południe 14
TEATR WIELKI. Ju tro , F inał z O pery K o pc iuszek  i Balet 

S y tjid a . '
Jutro u R o g o w sk ie j przy rogu ulicy Podwal t kap itu lnej, na 

Śniadanie: Kapłon z rożna z serdelam i, Gęś z jab łkam i, Pieczeń b a 
rania , Fiaki z pieca i zw yczajne, Omlet z konfitur;, Potraw a z k u r
cząt; oraz na K olację: Pieczeń huzarska, Zrazy a  la nelson,Kotlety.


